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Nieodwołalnie 
jeszcze tylko 3 dni! 


Z. Wierą Ghołodną, 


Maksimowym i Połońskim 
w rolach głównych. 


„Przy Kominku* są do nabycia 
w kasie Kina, p Ti 


Wschodnia polityka Polski. 


Wywiad z panem Skulskim. 


Warszawski korespond. -„Nene 
Freie Presse“ zamieszcza w piśmie 
swem wywiad z prezesem gabl- 
netu p. Skujskim, który odbył, 
celem  zasiągnięcia informacji, 
który z dwóch poglądów na ofen- 
zywę polską ma słuszność: czy 
ten, który odmawia Polsce dobrej 
woli do pokoju z Rosją, a poma- 
wia ją o Imperjalizm, wiodąc 
Rzeczpospolitą przez zdobycie U= 
krainy nad morze Czarne i do 
Moskwy, do zupełnego zdruzgota- 
mia potęgi sowieckiej I do wymu- 
szenla polsko-rosyjskiego związku 
państwowego pod przewodnictwem 
Polski — czy teź raczej słuszność 
ma pogiad drugi, po kreślający 
defenzywne znaczenie tej olenzy- 
wy, uważający okupację Ukrainy 
za środek do stworzenia wału 
ochronnego przeciw Rosji, a ża 
cel poiltyki polskiej podający 
trwało porozumienie z Ukralną. 
Oto treść owego wywiadu: 

— Jakis wrażenie — zapytał 
korespondent — zrobiły na panu 
prezydencie zamiary pokojowe 
rządu sowletów? W jakich oko- 
Mcznościach przerwano rokowania 
wstępne? 

Na pytanie to przytoczył p. 
Skulski znane nam już motywy 
rządu polskiego, przemawiające 
za Borysowem i zaznaczył, że nie 
było żadnego objektywnego po- 
wodu do odrzucenia tej miejsoo- 
wości. 

— Równie zdumiewające, — 
siągnął premjer polski — było to, 
że rząd sowietów nie chciał po- 
przestać na zawieszeniu broni w 
odoinku Borysowa, lecz pragnął 
je rozciągnyć na gały front. Na 
to nie mogliśmy się zgodzić tem- 
bardziej, że znaliśmy dobrze mo- 
tywy przeciwnika, Rokowania po- 
kojowe, toczone ge zwykłą takty- 
ką kunktatorską bolszewików, by- 
łyby, przy ogólnem przerwaniu 
akcji wojeunej, sprowadziły upra- 
gnieny przez nieh stan połowicz= 
my: „ni mir, ni wojna“. Stanu te- 
go pragnęły sowiety dlatego, 2e 
mwyobrażały sobie, iż w ten sposób 
anisses zapał naszej armji, 8 
spowodują bratanie się frontów i 
będą szerzyli swą propagandę. 
W każdym razie mogliby wówczas 
ściągnąć dywizje z odległych czę- 
foi kraja i przygotować nową 0- 
(enrywę. Apel do ententy miał 
również tylko na celu zmuszenie 
nas do bezozynnege czekania, 

Prawdziwe swe zamiary odkryli 
rosjanie w chwili gdy Kapp do- 
konał zamachu stanu. Mimo rze= 
komego dążenia do pokoju, zarzą- 
dzili wówczas pochód naprzód za 
wszelką cenę. Świadczą 0 tem 
rozkazy przychwycone w wielkiej 
liczbie. Za frontem ustawiono ką- 
rabiny maszynowe, Gdy jednak 
plan połączenia sią z Spartakista- 
mi niemieckimi nie powiódł sie, 
poczęli rosjanie ściągać wszystkie 
wojska z Moskwy, z Kaukazu, ż 
Kozaczyzny 1 z frontu syberyj- 
skiego. czywiście, że na te 
przygotowania nie mogliśmy spo: 
glądać bezczynnie, Tem tłumaczy 
się pochód nasz na Ukraina. 


— Na jakiej podstawie ma byś 
ustalony stosunek Polski do Ukra 
iny? Czy układ przewiduje sojusz? 

— Tymczasowa nasza ugoda 
odnosi sią tylko do wypierania 
wspólnemi siłami wojsk bolsze- 
wickich z Ukrainy i do zapewnie- 
nia niezawisłości tego kraju. — 
Armja nasza pozostanie na Ukra- 
inie tak długo, jak długo będzie 
tego wymagało położenie militar- 
ne. Mamy oczywiście na oku ure- 
qalowanie w przyszłości naszego 
stosunku, leez tyłko pod wzelę- 
dem gospodarczym. Ala i tu nie 
żądamy żadnego monopolu. Wy- 
mówiliśmy sobie tylko, by Polski 
nie traktowano gorzej, niż inny 
kraj. To samo are wtyk też 
Ukrainie. Wszelkie wymuszanie 
w układach sojuszów politycznych, 
uważalibyśmy za błąd, 

— Powiadają, 20. obeona kam- 
panja. wytworzy ogromne. przeci- 
wieństwa między Polską a Rosją 
1 że zranjona dama narodowa Ro- 
sji może stać się niebezpieczną 
dla Polski, 

— Nie zamierzamy wcale mię- 
szać się w wewnętrzne sprawy 


czy też nastąpią nowe operacje? 

— Zamyslamy obecnie zająć 
stanowisko wyczekujące. Jak o- 
świadozyłem w Sejmie, jesteśmy 
gotowi wysłuchać rosyjskich pro- 
pozycji pokojowych. Obecne po- 
łożenie strategiczne pozwoli nam 


zapewne przyjąć na miejsce ro- 
kowań każde, dające nam te same 
gwarancje, co Borysów. Gdyby 
wszakże bolszewicy nie odstąpili 
od ofensywy, musimy sobie za- 
strzedz przedsięwzięcie odpowied- 
nich kroków, 


eren BTY TAA BARZE RA 


Roonikat szefa sztabu generalnego 


z dnła 11 czerwca. 


Na północnym odcinku i wzdłuż 
Berezyny naogół sytuacja bez 


zmiany. 
Na Polesiu oddziały grupy ge- 
nerała  Sikorskiejo rozpoczęły 


kontrakcję celem odrzucenia sił 
bolszewickich koncentrających sią 
w rejonie Czarnobyla. 
Na froncie ukraińskiem odby- 
wa sią planowe przegrupowanie. 
Zastępca szefa sztabu general. 
Kuliński, gen. ppor. 


Agitacja przeciw Polste m kołach | 
sacialigtycznych Francji. 


Dnia 25 maja r. b. uchwalono 
na posiedzeniu stałej komisji ad- 
ministracyjnej Zjednoczorej Partji 
Socjalistycznej francuskiej nastę- 
pujący protest przeciw „agresy- 
wności polskiej*. 

„Wobec agresywnych wystą- 
pień, popełnionych przeciw Sowie- 
tom rosyjskim przez polskich im- 
perjalistów, posłusznych radom im- 
perjalistów Zachodu komisja ad- 
minjstracyjna partji ponawia wy- 
rażenia swej sympatji i swych 
braterskich nczuć rewolucyjneniu 
rządowi Rosji. Oświadcza zara- 
zem, że francuska partja socjali- 
styczna będzie walczyć wszelkie- 
mi śrockami, ażeby przeciwdzia- 
łać udzieleniu pomocy wojskowej 


Rosji — odparł pan Skulski, —|wrogom rządu sowisckiezo. Nie 


Niesłuszne jest twierlzenie, jako- 
byśmy chcieli Rosji wydrzeć U- 
krainę. Sowiety same stoją na 
stanowisku, że Ukraina ma być 
niezawisła. Tylko na prezydenta 
Ukrainy wysawały swego bolsze- 
wickiego kandydata — Rakowskie- 
go. My zaś popieramy socjalnego 
demokratę, reprezentanta sler na- 
rodowych, Petlurę. Zresztą zosta- 
wiliśmy Ukrainie zupełną swobo= 
dę. Mając zapewnioną - niezawi- 
słość, może się przyłączyć zaró- 
wno do federacji rosyjskiej, jak 
wejść w przymierze z nami. Na 
każdy sposób Rosja sowiecka nie 
przedstawia już dla Polski mili- 
tariego niebezpieczeństwa. Mimo 
swego ekwipnnku najnowszego 
typu, nie może spróchniała na- 
wskroś czerwona armja stawić 
czoła dobrze zorganizowanemu 
wojsku narodowemu. i 

— (zy Sejm uznał politykę 
wsohodnią rząda polskiego? Jaki 
jest stosunek rządu do naczelnych 
ótronnictw wobeo wyprawy ukra- 
ińskiej ? 


przestała i nie przestanie wska- 
zywać robotnikom na tó. że od 
nich zależz przyczynić się w sże- 
rokim zakresie do ostatecznego 
zwycięstwa rewolucji rosyjskiej. 
Wzywa swych posłów do parla- 
mentu 1 wszystkich swych bojo- 
wników do niezmorijowanezo do- 
maskowania związku, zawarteso 
między kancelarjami Eutente'y, 
Polską kapitalistyczną | feodalną, 
oraz monarehistami rosyjskimi prze 
ciw rządom komisarzy ludowych. 
Zobowiązuje sią wzmocnić jeszcze 
swą propagandę we wszelkich po- 
staciach, aby współdziałać z% re- 
wolucją sowiecką w tej ua,wa- 
żniejszej fazie, z której ma wyjść 
na zawsze tryumfująca, aby uwol- 
nić całą ludzkość*. 


0 utrzymanie „Sicherhojfgwehra”, 


Bytom, 11 czerwca. (Pat.) — 
Pisma wrocławskie donoszą, że 
rząd niemiecki pragnie zaprotes- 
tować przed Najwyższą Radą koa- 
licyjną przeciwko rozwiązania „Si- 


— Opieraliśmy się na pewnej cherheitswehru* na Górnym Sląs- 


większości, utworzonej przez t. 
zw, partjo ludowe. Plan rarodo- 


ku przed komisją rządzącą w O- 
polu. Protest ten będzie oczywiś- 


wej demokracji w kwestji wschod-|0ie bezskuteczny, gdyż ua mocy 
niej odbiega od programu rządu. układu plebisoytowego, zawartego 


Nie „troszcząc się o niezawisłość 
Ukrainy, pragnęłaby narodowa-de- 
mokracja układać się z Rosją o 
granicę polsko- rosyjską. Rząd 
polski zaś żąda od Rosji uznania 
granicę z 1772 roku, W obrębie 
tych granio ma być ludności ob- 
szarów granicznych, zgodnie z ma- 
nifestem Naczelnego Wodza, Pił- 
sudskiego, zapewuione prawo BSa- 
mostanowienia. 

— Czy ofenzywę polską nale- 
ży obeonie uważać za ukończoną, 


w Paryżu dnia 9 stycznią r. b. w 
komisji rządzącej, przysługuje 
prawo, według jej uznania, roz- 
wiązania lub zreformowania poli- 
cji na terenie plebiscytowym. — 
W Rybniku na wieść o zamiarze 
rozwiązania '„Sicherhejtawehru* 
miejscowy komendant przedłożył 
komisji rządzącej memorjał, w któ- 
rym przedstawia groźne, zdaniem 
jogo, skutki rozwiązania tej stra- 


ży, a mianowicie zwiększenie się 
bandyłyzmu, morderstw itd. i za- 
powiada, że na znak protestn lud- 
ności górnośląskiej przeciwko roz- 
wiązaniu „Sicherheitawehru* wy- 
buchnąć może strajk generalny. 


` L komisji sejmowych. 


Na ostatniem posiedzeniu ko- 
misji gskarbowo-budżetowej minis- 
ter skarbu Grabski wyłuszozył stan 
finansowy I gospodarczy. Wywód 
odnosił się do spraw budżetu, bi- 
Jansu handlowego i waluty, 

Ad. 1. Wobec ciągłego wzros- 
tu wydatków obalone już dziś Bą 
wszelkie zasady i liczby prelimi- 
narza budżotowego. Normalne wy- 
datki państwa muszą jednak być 
pokryte w najkrótszym czasie do- 
chodami z podatków, należytości 
skarbowych i monopołów państwo- 
wych, z taryf kolejowych, poozto- 
wych i opłat ludności za świad- 
czenia państwowe. Wobec ogrom- 
nej zwyżki cen za artykuły pierw- 
szej potrzeby podwyższone taryfy 
kolejowe nie są drogie, Potrzeb- 
ne jest także podwyższenie taryf 
pocztowych. 

Najważniejsze jest atoli ochwa- 
lenie nowych podatków, które ma. 
szą wynieść więcej, niż 8 miljar- 
dów rocznie, Koleje dały w ciągu 
2 miesięcy miljard niedoborów. — 
Dlatego nagła podwyżka taryf ko- 
lejowych była koniecznością, tak 
samo, jak koniecznością jest za- 
prowadzenie oszczędności w roz- 
maitych działach administracji pań- 
stwowej. Ograuiczenie aparatu u- 
rzędniczego na prowincji z tego 
punktu widzenia jest nieodzowne. 

Ad. 2. Cyfra importu przenosi 
80 razy cyfrę eksportu. Jest to 
slosunek wymagejący naprawy, — 
Największą część naszego zapo- 
trzebowania pokrywają Niemoy, 
zwłaszcza węgiel na Górnym Slą- 
sku musimy opłacać w markach 
niemieckich, co pogarsza stosunek 
importu do eksportu. W polityce 
eksportowej popełniano błędy, a 
polityką eksporta naftowego uda- 
ło się dopiero teraz naprawić. — 
Suma eksportu ropuego ma wyno- 
sié 600 miljonów mk, Największe 
jednak dochody czerpać będzie z 
eksportu drzewa, który dać może 
5—6 miljardów rocznie, jeżeli bę 
dzie miała odwagę przeznaczyć na 
cel ten 10-letnie precęty, 

Ad. 3. Nejtrudniejszem jest u- 
trzymanie należytego stosunku 
między marką polską i niemiecką, 
a walutami zagranicznemi. Na te- 
renach plebiscytowych trzeba bę- 
dzie ludność zabezpieczyć przy 
wcieleniu do Polski przed stratą 
w wierzytelaościach 1 zobowiąza- 
nisch. Minister zapowiedział w 
końodu wznowienie centrali dewiz 
w odmiennej formie niż dawniej- 
sza, — Zadaniem centrali będzie 
przeciwdziałanie skupowi walut w 
celach spekulacyjnych. 

Powyższe oświadczenie uważa- 
ne jest przez fachowe sfery sej- 
mowe za kompromitujący wyraz 
nieudolności p. ministra Grabskie- 
go. W opinji tej łączą sią wszy- 
stkie kluby, z wyjątkiem demo- 
Kratyczno-uarodowego. 


fbitraż czy plebiscyt ? 


Należy sią cieszyć, iż jak m 
wszystkiego wynika, myśl pokojo- 
wego zakończenia sporu polsko» 
czeskiego o Śląsk cieszyński, oras 
o sporne części Spisza i Orawy, 
zaczyna sobie torować powoli dro- 
go do ozeskiego ministerstwa 
spraw zagranicznych. Głos p. Be- 
nesza przestaje brzmieć w dniach 
ostatnich jako wojowuioza fanfara 
a coraz bardziej przypomina miłą 
uchu pobudkę do spokoju. Osta- 
tnie doniesienia z Pragi i z Pary- 
ža wskazują niewątpliwie na pole- 
pszenie w groźnem jeszcze zawsze 
położenia na Śląsku. 

P. Bonesz oświadcza, łe prze 
onqłby gorąco „wynaleźć drogę, 
któraby najszybciej mogła sytua: 
cji dzistejszej położyć koniec“. — 
Zdaniem naszem najlepszą drogą 
byłby niewątpliwie plebiscyt, byle 
tylko stworzono gwarancje, ż6 z0= 
stanie on w sposób kezstronny i 
spokojny przeprowadzony. 

P. Benesz oświadcza się wprae 
wdzie także w swojej nocie, wy- 
stosowanej do sekretarjatu Ligi 
narodów, za plebiseytemale zum 
pełnie nie wspomina, że uniemo= 
żliwiają go czesi zorganizowanym 
przez siebie w najsporniejszych 
punktach terorem. 

Plebiscyt mæ sobą tę wielką 
korzyść, że zamyka drogą dyplo- 
matycznym matactwom i wpływom, 
o ile naturalnie jest w należyty 
sposób prowadzony—a tem samem 
nadaje rozstrzygnięciu autorytet, 
oparty na woli ludności. Nie wi- 
dzimy też dostatecznego powodu, 
aby porzucać ideę plebiscytu, jak 
długo nie znikła nadzieja, że ada 
sią go odbyć w warunkach nor- 
malnych. 

Z jakjejś nieokreślonej dotąd 
bliżej strony — francuskiej, © 
czeskiej—wyłoniła sią w ostatnich: 
dniach propozycja rozstrzygnięcia 
za pomocą arbitrażu. Sędzią po- 
lubownym młałby zostać jeden z 
mężów stanu, należący do państw 
neutralnych, a więc prezydent Ador, 
król belgijski, lub może jeszcze 
ktoś trzecił Oddanie zawikłane= 
go problemu w ręce osoby trz6= 
ciej, choćby neutralnej, ma jedna= 
kowoż swoje ogromnie ujemae stro 
py. Jestto najprzód niewątpliwie 
wielkie ryzyko! 

Trudno przewidzieć z góry, ja- 
kie wpływy zaczną wówczas dzia- 
łąć i sprawę tak bardzo politycz 
ng rozstrzygną. Nawet mąż sta- 
na najzupełniej bezstronny może 
się zualożć pod wielką presją i w 
położeniu bardzo zawiłem—a bez 
materjału uzasadnionego plebisoy- 
tem może ma być nawet niemo 
żliwem wydać wyrok zupełnie spra- 
wiedliwy. 

Roastrzygnięcioe takie będzie 
też miało zawsze sporo moments 
arbitralnego: strony, przeciw kté 
rej wypadnie, nie zaspokoi, agita- 
oji jej nie powstrzyma i źródła 
waśui na przyszłość ule 
muje. 

Nie wiemy jeszcze, jakie stas 
nowisko rząd polski w powyższej 
sprawie zajmie, W każdym ramie 
należy ufać, że nie będzie się kie- 
rował innymi wzylędami, jak tyl- 
ko chęcią uzyskania dla Polski ko- 
rzystnego rozstrzygnięcia przy ró- 
wnoczesnem unikaniu zaognienie 
konfliktu polsko-czeskiego. 

Pogodzić oba te względy jeat 
rzeczą trudną — niedawno powie- 
dzielibyśmy jeszcze, że niepodo- 
bnąl Jeżeli dzisiaj używamy sło- 
wa „trudny“, to jestto już niewąte 
pliwie znaczny postęp. 
dzie miał wielką zasiugę, jeśli m 
rzeczy trudnej uczyni teraz r4604— 
możliwą do osiągnigcia l 
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Porozumienie w sprawie cieszyńskiej. 


PRAGA, (I czerwca. 
(PAT). Cz. B. P. podaje. 


2 Paryża przychodzą 


wiadomości, że uzyska» 
ne zostało porozumie= 
nie w sprawie sadu roz= 
jemczego w kwestji Cie- 


szyńskiej. 


PARYŻ, 11 czerwca. (PAT) 
Havas. „Petit Parisien“ wy- 
raża nadzieję, że układy w 
sprawie Cieszyńskiej względ- 
nie prędko zostaną zakończone 
pomyślnie, gdyż jest prawie 
pewnem, że Polska i Czechy 
przyjmą  rozjemstwo króla 
belgijskiego. 


Paryż. 11 czerwca (PAT) Ha- 
ras, — „Petit Parisien“ potwier- 
dza wiadomość, że minister Patek 
będzie dzisiaj konferował z Bene- 
szem w sprawie Cieszyna. 


Bazylea. 11 czerwoa, (PAT) — 
Polgkie bluro prasówe komuniku- 
je, że minister Patek przejechał 
w ozwartek przez Szwajcarję u- 
dając się do Paryża. W wywia- 
dzie udzielonym  przedstawicielo- 


wi biora minister Patek oświad- 


czył, iż:bądzie omawiać w Pary- 
żu sprawą Slązka Cieszyńskiego i 
innych terenów plebiscytowych.— 
Co do stosunków Polski z sowie- 
tami minister oświadczył, iż po- 
rażka armji bolszewickiej na 
froncie Dźwiny i Berezyny raz 
jeszcze stwierdziła bezowocność 
wysiłków wojskowych rządu so- 
wietów wobec Polski, Polska jest 
pełna ufności z powodu sytuacji 
wojskowej lecz wypadki na fron- 
cje nie zmienią ilekroć wyrażone- 
go życzenia rządu polskiego za- 
warcia pokoju. Wypadki wojen- 


ne nie mogą wywrzeć wpływu na, 


warunki pokoju opierające się na 
prawie i sprawiedliwości. | 

Minister Patek potwierdził w 
dalszym ciągu całkowitą zgodą 
Polski między Polską a rządem i 
Jndem Ukrainy. Ludność Ukrainy 
wykazuje zupełną ufność do Pol- 
skl. Polska bezinteresownie od- 
stąpiła Łotwie oswobodzone te- 
rytorja i tak samo postępuje te- 
raz z vkraiicami. 


Paryż, 10 czerwca (PAT). Rad 
Czeski minister spraw zagranicz- 
nych, Benesz, oświadczył wobec 
redaktora „Petit Parisien“, że ro- 
kowania między Warszawą i Pra- 
gą co do kwestii Cieszyńskiej są 
bliskie końca. Rządy polski i cze- 
ski zgodziły się, aby sprawę tę roz- 
strzygnął belgijski król Albęrt. Że 
zgoda na załatwięnie sprawy tej 
przez króla belgijskiego jest biiska, 
świadczy o tem przybycie dziś pol- 
skiego ministra spraw zagranicz- 
nych, Patka. 


Konferencje w podróży. 


Wiedeń, 1! czerwca, (PAT). 
Radjo. Polski minister spraw zaora- 
nicznych Patek przejeżdżając wczo- 
raj przez Wiedeń odbył na dworcu 
kolejowym konferencją z poslem 
nolskim w Wiednin Szarotą. 


Akcja czeska na Spiszu. 


Nowy Targ, 11 czerwca. (Pat.) 
Czesi sprowadzili na Spisz kilku- 
dziesięcin uzbrojonych żołnierzy, 

pozornie dla pełnienia służby te- 
efonieznej. Stało się to bez poz- 
wolenia podkomisji koalicyjnej, 
która jednak nie zareagowała na 
ten a e pry fakt wprowa- 
dzania czeskiej siły zbrojnej na 
tereny plebiscytowe. Ze strony 
polskiej zwrócono 'się do podko- 
misji koalicyjnej, aby pozwolono 
łakiej samej ilości uzbrojonych 
polskich telefonistów wkroczyć na 
*bszar spiski. 


——___— 


Strejk generalny w. Czechach, 


Praga. 11 czerwca, „Bohemja* 
donosi: Do strajku generalnego 
w Czechach zachodnich wybachie 
go z powodu katastrofalnego sta- 
na sprowizacji przyłączyły się są- 
eiednia powiaty Czech pólnocnych 
Ogółem strajkuje około 75000 ro- 
botuików. 


Sobota 12 czerwca 1920) r. 


Dokoła przesilenia cabinetowego. 


W ciągu całego wczorajszego 
dnia w Sejmie toczyly się narady 
i rokowania w sprawie kryzysu 
gabinetowego! Wynik tych na- 
rad można narazie określić jako 
niezdecydowany. Głównym te- 
matem były następujące kwestje: 


sekwestr, pokój, konstytucja i 
udział socjalistów w rządzie. 
Najdonioślejsze uchwały po- 


wziął klub N. Z. L. wypowiadując 
się jednomyślnie przeciwko udzia- 
łowi socjalistów w rządzie, a je- 
dnocześnie domagając sią utwo- 
rzenia rządu koalicyjnego za 
wszystkich grup z następującym 
programem: zabezpieczenie gra- 
nie państwa, ugrupowanie i utrwa- 
lenie finansów, pomyślne prze- 
prowadzenie plebiscytów Uchwałę 
klubu N. Z. L. pan Dnbanowicz 
doręczył marszałkowi. 


W wyniku uchwał N. Z. L. dla 
wyjaśnienia Bytuacji odbyło sią 
zebranie włościan ze wszystkich 


(Od naszego koresp.) 


erup sejmowych, nie wyłączając 
związku luowo-narodowego. Ze- 
branie to aczkolwięk nie powzięła 
żadnych uchwał, doprowadziło 
jednak do pewnego porozumienia 
w najważniejszych sprawach. A 
więc co do pokoju włościanie 
wszystkich grup zajęli stanowisko 
przychylne. (Co do koastytnoji 
oświadczyli, że wobec rozpatrze- 
nia tej sprawy w komisji, zade- 
cyduje o niej plenom £ nie należy 
tego włączać do platformy no- 
wego gabinetu. Co do sekwestrn, 
zgodzono sią z tem, że trzeba 
opracować taki plan gospodarczy, 
który zapewni zaopatrzenie miast. 
Najdrażliwszą okazała się sprawa 
udztału socjalistów w rządzie, ale 
i w tej sprawie włościanie z N, 
Z. L. okazali pewne skłonności 
do ustępstw. 


_ 


Rokowania z P. P. S. 


Jak donosi „Robotnik“, dotych- 
czas ani jedna z trudności ntwo- 
rzenia gabinetu centrowo-lewicowe- 
go nie została usunięta. Pomiędzy 
P. P. S. a klubem „Piasta“ różni- 
ca zasadnicza polega na sprawie 
sekwestru. Stronnictwo p. Duba- 
nowicza obśtaje za senatem, pod- 
czas gdy P. P. S. bezwzględnie 
przeciwko senatowi występuje i do 
żadnej kombinacji rządowej, która 
by np. tę sprawą pominęła, na 
mocy uchwały Zjazdu wejść nie 
może. 

Co się tyczy sprawy pokoju, 
to w kołach sejmowych — bez róż- 
nicy stronnictw—uważa się za ko- 
nieczne, aby p.eSkulski niezwłocz- 
nie wysłał notę pokojową do rzą- 
du sowieckiego. 

W kuluarach sejmowych oma: 
wią się również możliwość utwo 
rzenia rządu parlamentarno-urzęd 


skich dzisiaj odbędą sią nowe|niczego lub urzędniczego o cha- 


W wyniku tych narad ję ove] 


narady i rokowania, 


Kryzys rządowy w Niemczech. 


Trmdności otworzenia nowógo rząda 
w Niemczech. 


Wiedeń, 10 czerwca, (PAT). 
Radjo. Z Berlina donoszą: Prezy- 
dent rzeszy konferował wczoraj z 
kanclerzem Millerem i wicekan- 
clerzem Kochem. Kanclerz rze- 
szy, któremu powierzono misją u- 
tworzenia rządu, zwrócił się prze- 
dewszystkiem do niezawisłych s0- 
ejalistów, jednak kroki jego po- 
zostały bez skutku. 


Miller niema nadziei utworzenia 
qgebinefu. 


Lingby, 11 czerwca. (PAT) 
Radjo. Biuro Reutera donosi z 
Berlina: Kanclerz Miller ma bar- 
dzo słabą nadzieję utworzenia 
gabinetu, któryby wobec zagia- 
nicy i prądów wewnętrznych sta- 
nął na silnych podstawach. Kan- 
olerz pragnie utworzyć gabinet 
koalicyjny, złożony z reprezen- 
tantów  związkow robotniczych 
przemysłu | rolnictwa. Jednakże 
wątpliwem jest, aby decyzja w 
tej mierze zapaść, mogła przed 
końcem bieżącego tygodnia. 


Echa wyborów. 


Nauen, 10 czerwea, (PAT). Ra- 
djo. Ze znanych niemieckich dzia 
łaczy socjalistycznych przepadli 
przy ostatnich wyborach prezy: 
deut rzeszy Ebert, minister No- 
ske, minister Heine, były prezy- 
dent policji berlińskiej, Ernst, 
nadprezydent Prus wschodnich, 
Winding, minister bawarski, Ru- 
ckert. / 


Ebert rezygnoje z prezydentury. 


Wiedeń, 11 czerwca. (Pat.) — 
W. B. K: donosi z Berlina: We- 
dlug „,Localanzeigera* prezydent 
Ebert nie zamierza ponownie u- 
biegać się o prezydenturę. 


Waranki wstąpienia niezależnych $0- 
cjalistów do rządu w Niemczech. 


Wiedeń, 11 czerwca. (PAT) 
T.djo. WBK. donosi z Berlina; 
Jak podaje „Freiheit“ niezawiśli 


socjaliści gotowi są wstąpić do 
rządu koalicyjnego z następują: 
oymi punktami: 1) rozwiązanie 
wszystkich antyrewolncyjnych for- 
macji; 2) zniesienie stanu wyjąt- 
kowego i ogłoszenie amnestji; 8) 
ukaranie wszystkich uczestników 
w zamachu Kappe; 4) uspołecz- 
nienie tych zakładów, które są do 
tego dojrzałe; 5) przemiany wiel- 
kiej własności na własność spo- 
łeczną; 6) zabezpieczenie aprowi- 
zacji, zwalczanie lichwy żywno- 
ściewej; 7) rozszerzenie nstawo- 
dawstwa społecznego; 8) nawią- 
zania i podtrzymanie stosunków 
przyjaznych ze wszystkimi naro- 
dami (pokój z Rosją); 9) wypeł- 
nienie wszystkich zobowiązań 
wnikających z traktata pokojo- 
wego. Dzienniki są zdania, że 
żadne stronnictwo mieszczańskie 
nie zgodzi się na żądania. 


Soheldeman o sytuacji 


Nauen, 11 czerwca, (PAT). Rad. 
Scheideman oświadczył, iż uważa 
sytuacją za wręcz beznadziejną. 
Wbrew nadziejom niemieckich na- 
cjonalistów, o wiele prawdopodob- 
niejszą jest możliwość, iż Niemcy 
w krótkim czasie przebywać będą 
nową wojnę domową. Scheideman 
wypowiada się za ścisłym związkiem 
z niezawisłymi socjalistami i nie 
chce słyszeć o koalicii z niemiecką 
partją ludową, gdyż koalicia taka 
nie przedstawia dla robotników żad- 
nych korzyści. 


O rozbrojenie Niemiec. 


Wiedeń, 11 czerwca. (PAT) 
Radjo. WBK. donosi: Według 
„Berliner Tazeblattu" z Berlina, 
że Niemcy w jednej ze swolch 
ostatnich not zawiadamiają koali- 
cję, że nie bedą mogli zreduko- 
wać do dnia I8 b. m. stanu całej 
swej armji do 100,000 żołnierzy. 
Niemcy proszą o pozwolenić za- 
chowania dotychczasowej „Relchs- 
wehru* składającej się z 200,000 
żołnierzy. Jak słychać podaje 
dalej ten dziennik miała Rada 
Najwyższa upoważnić Niemcy do 
podwyższenia liczby oddziałów 
policyjnych nie zgodziła stę, na- 
tomiast na podwyższenie stopy 
armji całej, ’ 


0 kontakt gospo 


O atoto rosyjskie. 


Sztokholm. 11 czerwca, (PAT) 
Hayas. — Rząd szwedzki posta- 
nowił wstrzymać jako nietykalne 
25 milionów koron w złocie wy- 
słane przez rząd sowietów. Su- 
ma ta znajdować sią będzie pod 
kontrolą państwa i nie będzie 
mogła być przekazana przez do- 
tychczasowych posiadeczy trzecim 
osobom, „.latin'* robi uwagę iż 
decyzja neutralnego rządu stano- 
wi wielki znaczący precedens 


prawny. 


darezy z Rosją. 


Paryż. 11 czerwca (PAT) Ha- 
vas. — „Petit Journal“ dowiadu- 
duje się z Londynu, że stanowi- 
sko Francji w sprawie złota bol- 
szewickiego wywarło na anglików 
silne wrażenie. i 


Sztokhoim, 11 ozərwoa, (PAT) 
Hayas. — Minister spraw zagra- 
nicznyeh oświadczył korespon- 
dentowi „Echo de Paris“, że 
Szwecja uznaje prawa Bojusgni 
ków do zabezpieczenia swych dłu- 
gów w Rosji 
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rakterze centrowo-lewicowym. 


UPBZSZKY ARIE PTZ TT ZEE JĄ WE 1 


Tradności w podjecia stosunków 
1 Rosją usuniete. 


Wiedeń, 11 czerwca, (PAT) 
WBK. donosi z Hagi: „New Con- 
rant" podaje z Londynu wiado: 
mość półurządową, że trudności 
60 do natychmiastowego podjęcia 
stosunków miądzy Anglją i Rosją 
zostały obecnie usunięte, 


loto rosyjskie w niebezpieczeństwie. 


Paryż, 10 czerwca. (PĄT). Ra- 
djo. „Petit Parisien* donosi, iż 
poseł francuski w Sztokholmie o- 
trzymał od swego rządu polece- 
nie zasekwestrowania sum rosyj- 
skich w złocie, złożonych przez 
rząd rosyjski w bankach w sztok- 
holmskich. W tej sprawie uczy- 
nił niedawno przedstawienie Mille- 
rand posłowi szwedzkiemu w Pa- 
ryżu. Takie same kroki przed- 
sięwzięte być mają w Londynie. 
Otrzymano bowiem wiadomość, iż 
okręt , bolszewicki przywieźć ma 
wkrótce do Londynu złoto i pla- 
tyna. Równocześnie z interwen- 
cją rządu wystąpić mają z preten- 
sjami prywatni wierzyciele. 


Lenin do rewolacjonistów w Indiach. 


Paryż, 11 czerwca. (Tel. wł. 
„Gł. Polsk.*. „Le Temps“ podaje 
tekst radjo, które wymienili mię- 
dzy sobą Lenin i rewoluejoniści 
induscy. Lenin w swojem radjo 
pisze m. ins „Rosja z radością 
patrzy na budzenie się Indji i ufa, 
że zwycięstwo będzie zapewnione, 
jeżeli proletarjnsze induscy, chiń- 
soy, koreańscy, japońscy, perscy i 
turecoy podadzą sobia dłonie. — 
Niech żyje wolna Azja“. 


Angielska flota na Baltyku. 


(Tel. wł. „Gł. Pol“) 


Paryż, 11 czerwca. „Echo de 
Paris" donosi: Flota angielska 
pod wodzą admirała Keysa przy- 
była na woly Baltyku. Celem 
demonstracji jest zapewnienie 
Finlandjł, że w razie ataku ze 
strony odbudowanej floty sowiec- 
kiej Finlandja otrzyma pomoc, 


Anglia nie pomagała gen. Hranglowi. 


Chorsea, 11 czerwca, (Pat.) —- 
Radjo. Lloyd George oświadczył 
w Izbie gmin, ża anglicy nie do- 
starczali amunicji do południowej 
Rosji dla generała Wrangla. Rząd 
angielski starał się wszelkimi sł- 
łami pośredniczyć pomiędzy rzą- 
dam sowieckim, a generałem 
Wranglem, aby uzyskać jaknajlep- 
sze warunki dla uchodźców. Jed- 
nakże nie może ponosić odpo- 
wiedzialności za to, %e generał 
Wrangel podjął kroki zaczepne, — 
Dalej oświadczył Lloyd George, 
że kwestja długów zagranicznych 
Rosji stanowiła temat dyskusji 
pomiędzy rządem angielskim i re: 
prezentontami Rosji sowieckiej, 


Nr. 153. 


Program nowego madu nkraifskiego. 


Z Ukrainy donoszą, iż nowy 
rząd ukraiński ogłosił deklarację, 
w której określa program pracy, 
jakiej ma się podjąć do czasu zwo- 
lania parlamentu. Pierwszem zada- 
niem rządu będzie uwolnienie ob- 
szaru państwowego od nieprzyja- 
ciela. Wobec tego rząd zamierza 
dążyć do utworzenia silnej i karnej 
armji, celem obrony kraju przed 
wrogiem. -Kadry dla tej armji two- 
rzą wojska gen. Omeljanowycza 
Pawlenki. Dla zabezpieczenia tych 
zadań podejmie rząd akcją około 
ulepszenia narodowego gospodar- 
stwa. Nastąpi więc odbudowa ma- 
łego i wielkiego przemysłu oraz 
ożywienie wewnętrznego i zewnętrz: 
nego handlu. 

Plan finansowy obejmuje inten- 
sywne opodatkowanie całej ludno- 
ści I uwzględnia zaprowadzenie sil- 
nych i odpowiedzialnych organów, 
administracji, by ugruntować dro- 
gą wprowadzenia planowej organi- 
zacji silną władzę i zabezpieczyć 
życie wszystkich obywateli bez róż- 
nicy narodowości. i 

Najbliższem zadaniem rządu bę- 
dzie zwołanie konstytuanty, złożo= 
nej z przedstawicieli miejscowych 
obywatelskich, politycznych, zawo- 
dowych i kooperatywnych organi- 
zacji. Do tej pory ziemia pozo- 
stanie w rękach włościan, pracu- 
jących na roli. 

W polityce zagranicznej celem 
rządu ukraińskiego będzie; pokój 
z Polską, uznanie przez państwo 
polskie praw ukrainńskiego naro: 
du, bratnia i sąsiedzka pomoc w 
walce z wrogami. Rząd ukraiński 
zacieśni też stosunki z Rumunią, 
oraz z państwami nadbaltyckiemi i 
czarnomorskiemi. 

W końcu deklaracja nowego 
rządu stwierdza, że stanie on na 
straży narodowych mniejszości i 
wzywa wszystkich obywateli do po- 
mocy w urzeczywistnieniu tego pro- 
gramu. 


Dymisja gabinetu w Austrii, 


Wiedeń, 11 czerwca. (PAT). 
Radjo. WBK. podaje urzędowo. 
Dziś w południe kanclerz Renner 
udał się do prezydenta i prze- 
dłożył mu dymisją całego gabi- 
netu. Prezydent dymisję przyjął 
poruczając Rennerowi tymozago 
we prowadzenie agend. 


Przesilenie gabinetowe w Saksonii, 


Wiedeń, 10 czerwca. (PAT. 
Radjo. Z Drezna donoszą: Z powo- 
du wyników wyborów do parla- 
mentu nastąpiło w łonie rządu 
saskiego przesilenie. Jak się zda- 
je, demokratyczni członkowie ga- 
bineta ustąpią. Izba poselska zo- 
stanie rozwiązaną. 


Przesilenie gabinetowe w Czechoło- 
warji. 


Praga. 11 czerwca. (PAT), — 


„Czeske Słovo“ donosi, że prze- 
silenie gabinetowe trwa w dal- 
szym ciązm. -„Narodni Politika“ 


uważa sytuację polityczią za nis- 
pewną, Wątpliwym jest czy par- 
lament  zaaprobuje wygłoszony 
przez przezydentą ministrów Tu- 
szara program rząlu, Według in- 
formacji tago pisma konflikt w 
łonie dotychczasowej koalicji rzą- 
dowej nie został za cznany. 


W Irłandji, 


Wiedeń, 11 czerwca. (PAT) 
Radjo. WBK. donosi z Roter- 
damn jak podaje „New Roter- 


damche Qourant* policja w Du- 
blinie, którą zastępowało wojsko 
rozpoczęła na nowo swoją dzia- 
łalność. Uważając to za oznaką 
normalnych stosunków. 


Stosunek Loyd Georgea do kościoła. 


, Wiedeń, 11 czerwca (Pat.) — 
W. B. K. donosi z Londyna: W mo- 
włe wygłoszonej na konferencji 
zgromadzenia kościelnego w Walji 
oświadczył Lloyd Georze, że we 
wszystkich krajach panuje gamie- 
szanie. Niedawno mówiono w par- 
lamencie angielskim o bolszewi- 
zmie, jako o ostatnim wysiłku ich 
potęg, Wybory niemców ukażały 
nam naród rozbity, którego stron- 
nictwa zwalczają sią wzajemnie 
zaciesle. Wielka Brytanja unikała 
dotychczas tego rodzaju katastrof. 
Duch zatracenia zyskuje coraz 
bardziej na sile na całym świecie 
i tylko kościół mógłby uratować 
ludzkość od zagłady, gdyż rzeczy 
szłyby dalej tym torem, 


e Aa. 


Warszawa. 


Fałszywe pogłoski. 


(w) Wydział prasowy minis- 
terjum skarbu komunikuje, ze 
względu na rozsiewane pogłoski, 
jakoby asygnaty pożyczki pań- 
stwowej z roku 1919 miały być 
wypłacane tylko do pewnego krót- 
kiego terminu urząd pożyczek pań- 
stwowych ogłasza, że asygnaty 
będą opłacane w pełnej należnej 
za mie sumie w ciągu lat 30, od 
daty płatności, tj. aż do 1 maja 
1950 rokn. i 


Spadek cen w Warszawie. 


(w) Za przykładem Ameryki i 
Francji i u nas zaczynają spadać 
ceny. Wczoraj w jednym ze skle- 
pów z konfekcją i towarami łok= 
ciowymi przy ul. Marszałkowskiej 
w pobliżu Świętokrzyskiej wywie- 
sz.no olbrzymie napisy: „Ceny 
zniżone*. Na każdym towarze po- 
dano ceny dawna i obecne. Nie- 
wątpliwie za przykładem owego 
właściciela sklepu pójdą I nne 
sklepy. ° 


Burzliwy incydent w sądzie. 


(w) Ogólne oburzenie wśród 
palestry, magistratury sądowej i 
publiczności, wywołał nie potowa- 
ny dotychczas w dzicjach sądow- 
nictwa polskiego incydent, który 
zaszedł w wydziale handlowym 
warszawskiego sądu okręgowego 
podczas rozpraw, którym prze- 
wodniczył sędzia Stanisław Szy- 
fer. 

Oto po wprowadzeniu sprawy 
eywilnej przez adw. Rubina w i- 
mieniu Wincentego Głowickiego 
przeciwko Stanisławowi Żurkow- 
skiemu, o niedotrzymanie umowy, 
j zażądania odpowiedzi na powódz- 
two, pozwany Z. oświadcza głosem 
donośnym: „jestem członkiem T-wa 
„Rozwój“ i jako taki nie mogę się 
bronić w sądzie, w którym zasia- 
da jako przewodniczący cudzozie- 
miec“. í 

Po pewnej konsternacji adw 
R. oświadcza: „jest to chyba je 
dyna odpowiedź i argumentacja 
której miał udzielić sądowi po- 
«wany w tej sprawie”. 

Oczywiście, sąd spisał odpo- 
wiedni proto..m, który będzie skie- 
rowany Co odpowiedniej władny. 


Biuro czynne codziennie 


Porządek dzienny: 


1916, 1917 i 1918, 


Wybór pism do ogłoszeń. 
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Południowa 3. 


W niedzielę, dn. 13 czerwca r. b. o godz. 8 


wiecz, odbędzie się 


Ogólne Zebranie 


członków Sekcji w nagłej sprawie apro= 


~ 


Plenipotenci, likwidujący pociąg krainy 
do Południowej Rosji (Rostowa) 


komunikują wszystkim osobom zainteresowanym. że 
rejestracja rozpoczyna się dnia 14 czerwca i trwać 
będzie tylko do 19 czerwca. 


Związku Przemysłoweów włók. O. Ł., Moniuszki 5. 
W imieniu Plenipotentów 


B. Wachs, Józef Grawe i f. £. £app. 


Zarząd Tow. Akcyjnego Wyrobów Tkackich 
Xirszberg i Birnbaum w £odzi 


ma zaszczyt zawiadomić, że w czwartek dnia 1 lipca 1920 r. o godz. 
4-ej po południu, odbędzie się w biurze T-wa przy ul, Wodnej X 2%, 


Lwyczajne Ogólne Zebranie Akcjonarjuszów 


Rozpatrzenie I zatwierdzenie bilansów za rok 1914, 1915,” 


Wybór dyrektorów | kandydatów na miejsos ustępujących, 
oraz członków komisji rewizyjnej. | 


Zmiana niektórych punktów ustawy i jej uznpełnienie' 
Wnioski Zarządu i akcjonarjuszów. 

Zebranie nie doszłoby do skutku, natenczas od- 
będzie się w dniu 15 lipca r. b. powtórne Ogólne Zebranie, które 
będzie prawomocnem bez względu na ilosć obecnych Akcjonarjuszów 


Sekcja Szkół Zndowych 


Łódż. 


Z Rady Miejskiej. 
Następne posiedzenia 


i w środę, 


w siedzibie radzieckiej. 


Porządek dzienny: 1) komuni- 
katy, 2) wybory, 8) wnioski, 4 re- 


feraty, 6) interpelacje. 


Z uniwersytetu powszechnego 


W dn. 10 b. m. o godz.8 i pół 
w. odbyło się posiedzenie slucha- 
czów uniwersytetu powszechnego 
pod przewodnictwem p. Łukom- 
Wobeo tego, iż ną dzień 
15 b. m. wyznaczono zakończenie 
roku szkolnego, wybrano komisję 
z 5 osób, której powierzono pro- 


skiego. 


gram pożegnalnego wieczoru. Na- 


stępnie podjęła sią ona zebrać 


między słuchaczami wykładów dro 


gą składek pewien fundusz, któ- 
ry po dłuższej dyskusji postano- 


wiońo wręczyć kierownictwu uni 


wersytetu do dyspozycji tego o- 
statniego. Dyrektor Wojeński za- 
pronował zebranym, by w ciącu 


wakacji słuchacze porozumieli się 
między sobą i przedstawili pro- 
jekt przyszłych wykładów celem 
ulepszenia ich i dopełnienia *bra- 
ków wspólnie z kierownikami uni- 
Saka bodi Sprawę tę poruczono 
ównież wyże- 
sji. Wyłoniono komisją rewizyjną, 


w kjqórej skład weszli pp. Łukom- 


ski, Reich, Hardówna, Ujma i Szu- 
manówna. 

Wskutek projektowanej wy: 
cieczki do Gdańska w czasie od 
16 do 21 b. m. dyr. Wojciński i 
p. Loba zaznajomili zebranych z 
programem takowej, oznaczając w 
przybliżeniu koszta oraz informu- 
jąc co do rzeczy niezbędnie po- 
trzebnych na drogą. Ostatecznie 
zebranie wycieczkowićzów wyzna 
ozono na dzień 14 czerwoa, t. j. 
w poniedziałek o godz, 8 wiecz., 
a zakończenie rokn na wtorek na 
godz. 8 wieczorem. 


Święto powszechnego nau- 
l „.  czania. 


Z racji ukoficzenia pierwszego 
roku szkolnego od chwili wprowa- 
dzenia w Łodzi obowiązku szkol- 


Elelenów ||E 
Dziś o godz. 2 pp. 


WIELKA 
Zabawa Ogrodowa 


połączona 


9530—1 | 8 
z zabawą Oziecinną.| 3 


od godz. 4 —5 w lokalu 


0515—1 


BRYLANTY 


Konstantynowska 7, pra- 
wa oficyna, I piętro. 
TAT 


€ 


Rady 
Miejskiej odbędą sią we wtorek 
dnia 15 i 16 czerwóa 
1920 roku o godz. 6 po południu 


wspomnianej komi- 


wadze np. Przemysła 


PASY 


skórzane—angielskie, belgijskie; ba- 
lata, paroisne, konopne, troki, czołenka, szla- 
grymy i wszelkie artykuły techniczne poleca 
.|pocenach konkurencyjnyci 


M. Baharier, Piotrkowska JE 25, 


Piotrkowska 25, (w podwórzu).  06-1 


Å 


SOMdła 1% Czerwes 1090 


nego, władze szkolne zapowiadają 
świeto powszechnego nauczania. 
Z obchodem tym połączona będzie 
uroczystość założenia kamienia wę- 
gielnego pod pierwszy  mie'ski 
gmach szkoły powszechnej. który 
stanie przy ulicy Zagainikowej. 

Termin uroczystości oraz pro- 
gram obchodu podany będzie w 
najbliższych dniach. 


Propaganda pożyczki pań- 
stwowej. : 


Na zwołane wczoraj przez 
Wojewodę łódzkiego w siedzibie 
województwa zebranie w sprawie 
utworzenia Wojewódzkiego Komi 
totu propazandy pożyczki pań- 
stwowej przybyło 80 osób, z po 
śród przedstawicieli różnych in- 
stytnoji i zawodów. 

Zebranie zagaił i przewodni- 
czył mu wojewoda Kamiński, któ- 
ry w treściwem przemówieniu po* 
łożył nacisk na potrzebę rozwi- 
nięcia energicznej akcji w. kie- 
runku propagandy pożyczki pań- 
atwowej. 

Przedstawiając następnie cało- 
kształt życia gospodarczego, wo- 
jewoda podniósł znaczenie po 
życzki odrodzenia dla pomyślne- 
go rozwoju J dobrobytu kraju, po- 
czem wezwał obecnych do utwo- 
rzenia spęcjalnego komitetu wo- 
jewódzkiego dla proparandy tej 
pożyczki przez pobudzenie po- 
szczególnych instytucji i osób 
prywatnych, celem zapewnienia 
wydatnej ich subskrypoji. 

Następnie przemawiał delegat 
ministerjnm skarbu p. Polak, któ- 
ry wskazywał na sposoby prze: 
prowadzenia skutecznej aloji pro- 
pagandy pożyczki, przedstawiając 
w krótkich zarysach plan orsani- 
acji zamierzonej propagandy. 

Po przemowach szeregu mów- 
ców, na wniosek pana wojewody 
Komitet, za który uważane zosta- 
ło plenum obecnych, podzielony 
został na 4 sekcje, mianowicię: 1) 
organizacyjno-finansową, 2) sta- 
tystyczno-informacyjną, 8) propa- 
gandy i 4) dla propagandy pożycz- 
ki amerykańskiej, Dokonano też 
wyboru członków do poszezegól- 
nych sekcji. 


Grożba strajku. 
Pracownicy szpitali prywatnych 


zażądali zrównania płac od dnia 
1 marca z płacami prącowników, 


r 


zatrudnionych w szpitalach miej- 
skich, wystawiając dzień 14 czerw- 
ca, jako termin prekluzyjny. W ra- 
zie nieuwzględnienia żądań, pra- 
cownicy ci zagrozili, iż porzucą 
pracę. 

Zarządy szpitali z odnośnemi 
petyciami zwróciły się do magi- 
stratu z prośbą o przyspieszenie 
sprawy podwyższenia opłat za le- 
czenie w szpitalach prywatnych, a 
w związku z tem będą miogły za- 
dość uczynić żądaniom pracow- 
ników. 3 


$ . 
O redukcję personelu magi- 
strackiego. 


Magistrat łódzki postanowił wy- 
łonić komisję specjalną, której za- 
daniem będzie zbadanie wszystkich 
wydziałów zarządu miejskiego, ce- 
łem zredukowania personelu pra- 
cowników miejskich do możliwych 
granic. 

Postanowienie to związane jest 
z koniecznością zredukowania wy- 
datków, objętych budźetem miasta 
Łodzi. 


O posady felczerów w szpitalach 
malejskich. 


Związek felczerów zwrócił się 
z podanie" do magistratu o przyj: 
mowanie felczerów na posady do 
szpitali miejskich. powołując się 
na to, jakoby przed wojną felcze- 
rzy korzystali ze stałych zajęć 
platnych we wzmiankowanych 3zpi- 
talach. Po zbadaniu tej sprawy, 
według wyjaśnień wydziału zdro: 
wotności publicznej, posady fel- 
czerów wszpitalach miejskich przed 
wojną nie istniały, wyjątek stano- 
wił jedynie szpital powiatowy św. 
Aleksandra, gdzie pracował jeden, 
felczer. Zasadniczo felczerzy mo- 
gą być przyjmowani do szpitali 
miejskich jedynie jako pomocnicy 
personelu pie ggniarskiezo i sani- 
tarjuszy, t. j. na stałe; jako pra- 
cewnicy przychodu! zaś jedynie w 
ambulatorjach miejskich. 


Obecnie w Łodzi, jak również 
wszędzie zarrani, z wyjątkiem 
Rosji, w szpitalach praonią tylko 
pielęgnierze i sanitarjasze, ewen- 
tua!lnie pielegniarki i sanitarjusz- 
ki, które pó ukończenia odpo- 
wiednich kursów i złożenin egza- 
minów, nie gorzej spełniają swe 
obowiązki od felczerów. 


Teatr Polski. 


Dziś staraniem komisji kultu= 
ralno-oświatowej Teatr wystawia 
„Zmartwychwstanie" L. Tołstoja. 

Jutro po południu o godz. 3-ej 
ukaże się „Kontroler wagonów 
sypialnrch* krotochwila Bissona. 
Wieczorem „Ednkacja  Bronki<, 
z p. Marją Mirstą w roli tytn- . 
łowej. 

We wtorek premjera komedji 
G. Zapolskiej „Kobieta bez skazy” 
z p, Macją Mirską w roli tytu- 
owej. 


TEATR POLSKI Dzielna 13 
pod dyr. Franciszka Rychłowskiego. 


: W sobotę, dn. I2,VI. StarsKom Kult. 
Oświat. „„Zmartwychwsłtanie”, 
TZW, -KTRZTCRWWCY 


Co kradną? ù” 


— W klubie Rzemieślniczym przy 
ul. Południowej 4, skradziono zapasy 
obuwia z daru amerykańskiego, na 
sumę 15,009 mk. j 

Z mieszkania Władysława Fiksa, ` 
Skwerowa 7, skradziono garderoby i 
bielizny na sumę 13,000 mk, 

Z mieszkania Józefy Czarkowskiej, 
Długa 46, skradzione bielizny, chu- 
stek i łyżek na sumę 10.600 mk. 

Z mieszkania Adeli Grenno, Za- 
wadzka 44, skradziono garderoby i 
bielizny na sumę 8000 mk. Spraw- 
czyni kradzieży Zofja Krzyk, służąca 
ukryła się. 

Nieznani złoczyńcy za pomocą 
włamania dostali się do wnętrza fa« 
bryki Langnasa i Silbersztajna, przy 
ul. Zagajnikowej 20 i skradli zapasy 
przędzy wełnianej wartości 15.000 mk, 

Z mieszkania Szulima Friędmana, 
Brzezińska 35, skradziono różnych 
rzeczy na sumę 8000 mk. 

Z mieszkania Bzulima SBłapskiege, 
Lutomierska 5, skradziono różne rze= 
czy wartości 10.000 mk 

Aresztowano Lajzera Kona i Szła 
mę Bergiera, którzy usiłowali okraść 
mieszkanie Śzai Zyllera, przy ul. Sre- 
dniej 65. b 


FRANIA WARSZAWSKA 
AWNER KRON 
zaślubieni. 
w czerwon 1920. 


Łódź, 


W czem tkwi wina wojny wszechświałowej? 


Sensacyjny obraz dziejowy, odzwiercia- 

dlający epokę wybuchu wojny euro- 

pejskiej i olekawe stosunki, panujące 

na dworze cesarza austrjackiego Fran- 

ciszka Józefa i następcy tronu arcyksię= 
cia Fran. Ferdynanda p, t. 


jedia 
jesi 


1044 raka (Zabójstwa pary arcyks.) 


współozćsny dramat w 7 aktach ze słyn- 
mę ELA CLAAR 
w roli Hrabianki CHOTEK, 


Akofa odbywa się w Schotmbrunnie; 
Beausejour i w Szrajewie. 
Osoby: Ces. Franc. Józef, Arcyksiążę 
Franc. Ferdynand d'Fste, Hr. Zofja Cho- 
tek, późn. ks. Hohenberg, Hr. Harrach, 
Ks. Pallinciow, Milon Pribicewicz, Gaw- 
rilo Princip, Arcyks. Izabella, Mariszka 

Milenowicz, Arcyks. Krystyna. 
Wspaniała gra! — Wzruszające 
momenty! Niebkywałe napięcie I 


„TEXTY 


PAG © E T a EETA 


POCIĄGI HANDLOWE 


z eskortą 
z Polski do Francji 
i z powrotem 


Maison Frangalsc 
W. D. BROUSSE, 


Składy: Jacobson &  Malhomme, 
Elerioralna MN 20 


ia -Pr S. 


Krawiec Mezki » : «o 


SZPAGATY: 


== Konopie i papierowe == 
WYROBY SZCZOTJ/ATSKIE 


— poleca: 


66 Skład Fabryczny | 
Łódź, Krótka 2, cą 


` OS 
I A | 


dachową, smołę, 
klebemaszę, 
gwośdzie 
poleca: 


ARNSTEIN 


Ez 'elna 7. 


A 


Paris 
Brå. Malesherbes 24. 
waaszkwa, | | SAMOCHOD 
Krucza 46, m. 4. 
tel. 249-74. ciężarowy „Daimier* t (1 


ół tony, 45 P. S, z ko- 
ami żelaznemi do sprze= 

| danla, Zgłoszenia: Hotel 
„Victorja“, Piotrkowska 
JE 67, pokój 23. ; 
5%—1 


+? 


wców! 


Mad © > = SDL 
A. Rogoziński [sig 
re kolekeje tektury ku- 
puję. Sienkiewicza 20-16 
prawa oficyna, TI wsjścia 
parter 9044y 


powrócił z Berlina i uprasza Sz. Kli- 
jentelę o łaskawe odwiedzenie interesu, Ger 
gielmiara Mə 32, róg Piotrkowskiej, 
sklep frontowy, (dawniej Piotrkowska N 107). 


Dr. Szumacher Kupuję 


Choroby skórne i wene- płacę najlepsze ceny za 


ry czne. brylanty, złoto, sta- 
Gadz. przyjęć: od 4—6, pre srebro, perły, 


prócz niedziel i świąt. 
kwity fombardowe, stare 
Benedykta Na t. zęby, dywany, futra i 


2040 zarderobę. 
Piotrkowska 9, P. Kohn. 
lewa oficyna, I! piętro. 


Futra | th 


wszelkiego rodzaju kū- jte pokaję umeblowane 
puję, płacę dobrze. Kra- 


ze wszelkiemi wygoda- 
3 mi od zaraz do wynaję- 

wiec damski A. Beker, 

Piotrkowska (ll. 31-1n 


Dr, med. 


Henryk Bergson 


Akyszerja i choroby ko- 
f biece 720-4 
wznowił przyjęcia. | 


Dzielna No 4, od 6—7 w 


Jr. med, Z Gol 


powrócił. 


Ul. Andrzeja 
, 198 ` 


eis. Główna Xe 41, m. 5, 
006—2 


FUO PĘARPEZ 


(Marzenia nad czainiklem). 
(Ciąg dalszy). 

Miękkie letnie powietrze całuje 
moią rozpaloną twarz. Nademną 
pochyla się kwitnący krzak bzu, 
a z oddali, stamtąd, gdzie świta. ju- 
trzenka, słychać pogodne ćwierkanie 
skowronków... 

Już nie śnię... Lecz tymczasem 
nastała wiosna. 


4. 


I znowu lata minęły. 

Był wieczór w okresia karna- 
wałowym, a świat, — ten świat, 
który zaczyna się od barona, a 
kończy na spekulancie giełdowym 
— pozwaiał się unosić zabawie, 
jak oko tłuszczu na rosole. 

Kto się nie tarzał po ziemi, o 
tym opowiadano ironicznie, że nie 
moża się utrzymać na nogach. 

Wśród mych przyjaciół byli 


1 s)! 


MZK > 


R Odeon |i ri 


A! Dia dzieci í młodzieży dozwolone. 


Snota TA czerwos 19720 r. 


lacy, którzy się od trzydz 

doi kład do łóżka rano, Niekżór 
rzy drzemali tylko wtedy, gdy 
im jakiś słynny wirtuoz przygry- 
wał, ainni znowu jedynie podczas 
jazdy dórożką z obiadu na kolację. 

Gdy trzej ludzie się spotkali, 
jeden skarżył się na rozstrój ner- 
wowy, drugi na katar żołądka, a 
trzecł na jedno i drugie. 

Tak nadzwyczajnie się bawiono. 

Ja oczywiście też. 

Zbliżała się godzina pierwsza. 
Słedzialem w kawiarni, owej siya- 
nej kawiarni, o której zapoznani 
genjnsze opowiadają, że w ni 
znajduje się środek ciężkości ca- 
łego życia dachowego. Podobno 
żaden inny lokal na świecie nie 
działał tak pokrzepiająco na myśl 
genjusza, r 

A jednak to dziwnel Zebym 
niewiem jak pożądliwie wyoczeki- 
wał tu czynu, popijając skwapli- 
wie szampana, myśl, ta wszechpo- 
tężna, wyzwalająca myśl nie chciała 
się narodzić, j 

I dzisiaj również nie. Przeci- 
wnie: była mi dalszą, niż zwykle, 
Przed oczyma krążą czerwonawe 


048, AT. | 
gozynająca 
to ziwież  £ 
przypominam sob 


wieki. 


Pani 


s Zetracy Z Ograniczona por 


Przewyborna komedja w 6 kt. W gł. roli słynny artysta duński ALWIN NEUSS. 


Pozzątek 


Astry + 


TEATR WIELKI 


U 
Dyr. Lubelczyk 


wadzone na Giełdą miejscową. 


BIM-BOM 


dnia 19 


Otłoszenią dro: 


i. 


LLL 


mie posadę. 


kiwana 


przedstawień o godz. 


Udział biorą: 
Goldsteln, 
Hope, Adler, 
Sierocki itp. 


Komitet Giełdowy Łódzki 


podaje do wiadomości, że obligacje 
m. Łodzi (sześć emisji) z kuponami, 
wolnymi od podaku państwowego, z 
dniem 26 maja 1920 r. zostały wpro- 
13—1 


w „SGALI 


| pts Szkoły Hand- 
lowej (złoty medal) by- 
ły student prawa, obej- 
Pierwszo- 
rzędne referencje. Wolny 
od poboru. Łaskawe zgło 
szenia do adm. „Głosu* 


5-0). * 


Dziś, o godz, 3-cj po poł. 


Obiecuję wypłacić 


50.000 mk. 


znajdują przedmioty 


temu, kto wskaże, gdzie sł 
tóra mi skradziono w 


(biżuterja złota i zegarki), 
dniu 10 czerwca r. b. między godz. 


AB. Tobias, Łódź, Piotrkowska 3, 


pokój nieumeblowany, 
słoneczny, a elektrycz- 
nością, ewent. dwa po- 
kojo z kuchnią poszukl- 
wane. Oferty do Adm. 
„Głosu* eub „Słoneczny 
It. 500—1 


okój umeblowany z wy- 

godami w śródmieściu 

da wynajęcia, Oferty sub 
+W. 205°. 247—3 


pokoju umeblowanego 


i 20V pasa ogniotrwała zagras 

zie, nicznej firmy do sprzó- 
danla, Ewangelioka 17, 
porucznik Liszkowski, od 
10—12 r. 518—1 


K ngola, łóżko z mate- 
racem, krzesła, szafa 
i inne rzeczy do sprze- 
dania. Andrzeja 35 m.] 
od 8—5 po poł. _501—8 


kupuję meble, dywany, 
garderobę, futra, ble- 


niańka do ę D ę f 
pod „Kandydat*. 255-3 fliznę, różne sprzęty do-|! poszukuje się na gä- 
jga dzieci na wyjnzd, a N 2. } 2 a 
iadomość: Lemański 0 sprzedania zakład | POW, płacę najlepiej. | binet kosmetyczny. Cena 


52—3 


Wschodnia 57. 
Meble! Łóżka me- 


¢ 

MAI talowe, meble 
urowe, urządzenia ku- 
enne binłe,kszesła wie- 
ńskie, Najtaniej sprze- 
le, Piotrkowska 11$, 
piętro, front, 265—3 


jupuję żakiety fo- 
b.l. A kowe, karakulo- 
We, oraz różne męskie 


atra. Pince najlepsze 
ny. Grosman, Piotr- 


no sprzedania 
32 tysiące mk, 
Gd 2—3 po poł. 
[jriewezyna do 


makazi ..018—%0 fortepian krótki, czarny 
Ą poszakaje się dcn- w dobrym stanie do fi 


tysti jako asy- 
dientki do Kalisza, Pań- 
a 53, od 7—6, 68—3 


| 
Me ze stołowego 
%1 tremo, garnitur sa- 


ne od 4—3 po 


wẹ poszuku u 


„Głosu*, 


maszynie. 


szerka Nowakowska | „biuralistka* w 


kotlarsko-mechanicz- 
ny, 4 swejsaparaty, mo- 
dele i t. p. narzędzia, 
Zgierz, Szczęśliwa 4 0, 


paito knarakułowe za 


mość: Dzielna 41, m. 20, 


gospodyni potrzebna, 
Główna 17, m. 2. 


sprzedania i obrazy olej- 


Cegielniana 15 m. 18, 


atoligentny handlowiec. 
który skończył War- 
szawską Szi 1 Handlo- 


Oferty sub, „L. H.* do 


nteligentna panna z 8- 
I klasowem wykształce= 
niem poszukuje posady 
biurowej, Pisze biegle na 
Oferty sub, 
„Głosłe*, 


Benedykta 10, w skleple. 
55—30 


ebje «x trzeci: pokai 
"eprzedam, i ;virkow 


ska 180 m. 9. 204—5 


[jsszynieta-ślusar7, ZNA- 
u jący także dokładnie 
elektryczność, montaż i 
murarstwo, wypraktyko- 
wany rzemieślnik, po- 
szukuje odpowiedniego 
zajęcia. Bolesław Fill- 
powiez, ul. Staro-Zarzew- 
ska 45, 4-2 
vauczycielka rutynowa- 
* na zgodziłaby się na 
wyjazd na wieś dia u- 
dzielania lekcji gry for- 
tepinnowej wzamian zn 


obojętna. Oferty sub „W.* 
W „Głosie”, 301—3 


Porsjonać dla młodsieży 
D-rowej Krukowskiej 
w Stempowiznie zostaje 
w tych dniach otwarty. 
Windomość: Złelona 10. 
417—3 


ower do aprzedania. 
Piotrkowska 19 m. 2 
od 12—4. 650—! 


ower do sprzedania, 
Senatorska 8, m. 17, 
m. 1 i pół3 171 pôt- 
9 wiecz. 7—8 


ower w dobrym stanie, 
oraz para nowych o- 
pon zaraz do sprzedania. 


41-2 
damskie 
Wiado- 


00—8 
pomocy 


70—% 


pot. UL 


07—2 |życie do jednego lub| SłÓWna 47, A. Ze: 
dwojga dzieci. Srednia SET 
N 30 m. I. 103—3 


m = m 


gęedent udziela lekeji w 
zńkresie kursu gimna- 
żjalnego. Kilińskiego 151 
m. 3. g. 8—9 w. 412—3 


rzymadła akuszeryjne 
i inne narzędzia oraz 
książki lekarskie sprze- 
dam. Pańska M3 m, II 
od 2-ej. 490-1 


czeń Vll-ej ki, Gim- 


Vauczycie!ka (izraelitka) 
W z średniem wykształ- 
ceniem poszuknje kon- 
dycji na wyjazd. Laska- 
we zgłoszenia do Adm. 
„Głosu* pod „A.*. 413-3 


(starte pokój umeblo- 
wan” przy pensjonacie 
w Poddębiu. Oferty pod 


posady, 


1533—2 


| Dzielna 34, wyjeżdża : By4—3 [el M° do „Głosu*. 45-3|) nazjum T-wa „Oświa- 

4 lipca na miesiąc. 96-0| -azori Buona | panny zdolne,  podręcz: | (nosy ziela lekeji w za- 
hon Żoietrowy oor | orespondentka- buchat- | PNY o ae, podrecz: | kresie 6 klas gimnazja!- 
Z-piętrowy muro- ne, również ośryciarki | nych, Piotrkowska N+83, 


| 
D wany w dobrym sta- 
| . sprzedam. Wiado- 
imość u właścicieln, Drew- 
nowska 33 m. 18. 524—2 


BIM-BOM 


ENURIERATA: 


RE A ae ae ar e przez poczt 


Ofert 


„Głosu* 


Ww „ŚĆ 


terka poszukiwana, 

s podaniem wa- 
runków składać w Adm. 
sub B. F. 10*. 


dnia 19 i 20. V. 


Miesięcznie Mk. $5—, Kwartalnie Mk 105.—, Za odno- 
szenie opłaca się Mk. 5,— miesięcznie, Prenumerata 
miesięcznie Mk, 45—, Kwartalnie 135,—, 
Zayranicą Mk. 00.— miesięcznie. 


Redaktcr i wydawca Marceli Sachs. 


potraebne zaraz. Zachod- 
nia 33, front. 546—1 


poszuka ę mieszkania 
przy iźraelickiej rodzi- 
nie wraz z instrumentem 
do ćwiczeń w okollcach 
Piotrkowskiej 1 Nowo- 
miejskiej, Wiadomość: 
Nowomiejska 4 6, sklep 
zalanteryjny, unks, 90- 


m, 19, od 1—3 pp. 03-3 


Lagobiono dokumenty: 


jen Gerszon zgub, pasz- 
niemiecki, wydany w 
Kowalu. 50— 
jizner Aron zgubił pa- 

szport niemiecki, Aj 
5)0—3 


b16—2 


ALI“ 


dany w Łodzi, 


ŻyTach pusuja, 

ę gorączka, 
„J8 £ 
estatni raz wyspałem, 
przezwyciężyć, by podnieść po- 
Ręka, która zamierza ar- 
tystycznie rozrzucić ozupryną, 0- 
suwa sią bezwładnie. 

Ale do domu nie wolno mi iść. 
Elżbieta — nazywamy ją 
panią Elżbietą, gdy niema przy- 
tem jej męża — pani 
obstalowała mnie,.. 
północy, wracając z kolacji, wstą- 
pić tutaj, by omówić xe mną nie 
spodzianki, jakie wymyśliłem na 
wielki raat u niej, 

Ta mała, kochana kobietka jest 
trochę pretensjonalną, ala świat 
mówi, że ja ją kocham. 
twierdzić, że świat kłamie, jakże 
często ponosimy ofiary. 
mnie płynie fala ludzka, Jak dwa 
łańcuchy bez końca, pracujące w 
przeciwiegłysh kierunkach, wiją 
się koło siebie przy- i odchodzący, 
eleganci w kokieteryjnych futrach, 
w oylindrach, nasuniętych na czoła, 
|z laskami odwróconemi skuwkami 


(GŁOSZENIA: 


Elżbieta 


Miała ona ojsię 


Aby nie 
oko 
Dokoła 


Nad program 


A A MUZYCZKA TIRLI 


Duńska farsa ze Strikolten: w roli tytułowej. 


o godz, 8 wiecz.. 


„icek chee się żenić” Piekna Berta 


Letnie mieszkanie 


Pokój » utrzymańiem do 
wynajęcia zaraz dla męż- 
— czyzny lub kobiety, — 
Tamże wspólny pokój z 
utrzymaniem dla intell- 
gentnej kobiety. 


1—3 po pot. | HELENÓWEK, Zgierska 


Szosa, Mleczarnia, 
543—] 


gejaisz Lampart zgubił 
legitymocję chlebową, 
Piotrkowska 163, 522—1 


perskim Szaja zgub. pa- 
szport niemiecki, wy- 
dany w Łodzł. b33—3 


wilink Moszek Josef 
zgubił paszport nie- 
mieckt, wydany w 


| mna i aa 


pelety Maksymiijan 
zgubił paszport, wy- 


dany w Łodzi, 34—2 
ziałowski Lewi, Icek 


zzqubił świadectwo na 
konia, wydane przez po- 


licję łódzką. 5Ł0—1 
ziałowski Lewi ' Icek 


zgubił paszport nie- 
miecki, wyd. w Łodzi. 9-3 


unkel Chaja zgubiła 
paszport polski, wy- 
dany w bodzi. 404—3 


pieca Mozes zgubił pasz- 
port, wydany w Łodzi, 
Podrzeczna 6. 425—3 


pksztajn Chaja Tauba | 


© zgubiła tymcz. dowód 
osobisty, wydany w gm. 
Rszew. 543—1 


pentear Piotr zgubil 
kartę węglową. (42—l 
piege! Marja zgubiła le- 

gitymację chiebową na 
3 osoby, 439—1 


jardin Hesel zgubił pä» 
szport niemiecki, wy- 
dany w Łodzi. 496—3 


rdin ida zgubiła pa- 
saport miemiecki, wy- 
dany w Łodzl, 497—3 


gotohajner dJakób Wolf 
zgubił koncesję na 
wodę sodową, Killńskie- 
go 27. 397—3 


p kszanówRa Dora sgu- 
biła paszport niemieo- 
ki, wyd. w Łodzi, 51—3 


Her Moszek Icek zgu- 
bił paszport niemiecki, 


8|wyd. w Brzezinach. 07-3 


sakow Mendel zgub. pa- 
szport rosyjski, wyda- 


w Łodzi. 544—2 
m zm m 


n 


u górzó, damy z wylwornego fo- 
warzystwa, w białych, jedwabnych 
obramowanych gronostajami 
rzutkach, z oczami pełnemi 
zumiałej ciekawości, a wszystko 
to oświecone blaskiem "Święta, 
Wśród nich przeciskają 
szwaczki, zawleczone tutaj przez 
przypadkowego adoratora, w ka~ 
wowych paletkach, wyglądających 
na znoszone juź w chwili 
wania ich w magazynie; — — — 
damy z tego rodzaju, o których 


„damy*, w olbrzymich kapeluszach 
á la Rembrandt, w fałszywych bry- 
lantach i zaszarganych sukniach, 
na których wisi błoto jeszcze z 
czasów osłatniej odwilży — — 
studenci, którzy sią cheą4 upoić 
patrzeniem — — artyści, których 


nikarze, poszukujący w wywieszo- 
nych kartkach depesz materjału 
do wstępnego artykułu — — cy- 
ganerja i hultaje wszelkiego ro- 
dzaju, klasyczne przykłady talszy- 
wej godności í równie fałszywego 
braku godności — wszysko przę- 
lewa sią w różnobarwnym tłumie, 


Zwyczajne: 2.50 fen. za wiersz nonparelowy jednoszpaltowy, Drobne: 
4.00 nik, Poszukiwanie pracy 3) fen. wyraz. Nadesłane: przed tekste.: 8.00 Mk, w tekscie 10 Mk,, 
po tekście 5.00 fen. za wiersz nonp. (str. 5 szp.). Nekrologi; 8.30 Mk. za wiersą nonp. (str. 5 szp.) 
Znręczy nowe i zaslubinowe po Mk. 150 po tekście, Za tormin. druk ogtosz. I ofiar ndm. nie odpowiada 


= mM < 


Maskarada, 


la- 
zaro- 


Zbliża się 
przyjaciół, 
się 
wzniesionemi 


kupo- 


tylko w cudzysłowie mówi] dziej, 


chce wytrzeźwieć — — daien=| tg kobiety... 


tam musisz 


IL 
miasto urządza z siebio rokrocznie, 


Nr. 155 
Śwlol owe 


Śrą to 


do mnie przyjaciel, 


jeden z tych trzystu serdecznych 
z którymi 
wymieniać najnowsze dowcipy — 
zimęczony, blady, ze z arsaczonem 
czołem, z brwiami niby w skurczu 


zwykłem 


ku górze, — jak 


zresztą my wszyscy, 

— Dlaczegoś nie był wezoraj 
u Mayerów4 — rozpoczyna. 

— Bylem. zaproszony gdzieln- 


— Dokąd to? 

Muszę sią przez kilka chwil 
zastanowić, aż sobie przypominam 
nazwisko. Na zanik pamięci cier- 
pimy wszyscy. 

— Tek, tek — odpowiada — 
podobno było wspaniale, znakomi- 


i ten,.. no... ten... 


tego... sgadywacz myśli i tamta.. 
no:„. te... e... Sembrich.., tek, tek, 


mnie... COs 88.... 


wprowadzić... tek, 
Tłum. G. W. 


(D. o. n.) 


Nad program 


«e TIRU... | 


Początek przedstawień o godz. 5-cj, 


Pl? 


ii 
Nowoczesne 
łełnie mieszkanie umeblowane, 
składająse się z 3, albo 4-ch pokol z wszelkiemi 
wygodami w pobliżu Łodzi (połączenie tramwajo- 


we), siiczna okolica, do kóz ho od zaraz. Wia- 


domość: Piotrkowska 128, u lek. dent. R. Ritta. 
Lepsza 


panna=freblanka 


do 6-1etn. chłopca, włajająca polskim 1 niemiec- 
kim potrzebna zaraz do Poznania na dobre utrzy- 
manła t pensję. Oferty do 
Polska* Poznań, Al. Maro 
„W. K, 44%, 


oskowicz Chil Majer 
zgubił paszport nie- 
miecki,wyd,w Łodzi, 5-3 


jahan Sara zgubiła pa- 
szport, wydany przez 
Konsul, potski w Rio de 
Janeiro w Brazylji. 04-3 


yuriandzka Olga zgubiła 
A paszport rosyjski i 
akt ślubny, wyd. w Rosji. 

6—3 


Kariis Sora Fajga zgu- 
biła paszport niemiecki 
wyd, w Łodzi. 521—3 
jołtunow Hanani zgubił 

paszport niemiecki, wy- 
dany w Łodzi.  515—3 


on Boruch zgubił pr- 
szport niemiecki, wy- 
dany w Łodzi. 502 -8 
orzec Ghil zgubił pa- 
szport polski tymcza- 
sowy, wyd. w Łodzi. 98-3 


| enga Michał Icek zgub, 
paszport niemiecki fn- 
milijny, wydany w Ło- 

zł. 4:3—3 


| eszezyński Feliks zgub. 
paszport polski tym- 
eansowy, wydany w Łodzi. 
30—5 


x ‘erward Rudoll zgubił 


nkowskiego M & e 


BIM-BOM 


dober Ewa zgub. pasz- 

«* port niemiecki, wyd. 

w Lodzi za X 3033348. 
533—3 


zmuszkowiez Izrael zzu- 
bit legitymację chle- 
bown na 4 osoby. 05—1 


gzwarederg Abram zgu= 
bił paszport niemlecki? 
wyd. w Łodzi. 382—3 


M1 


6 atsznajder Oskar zgu- 
bił paszport niemiecki, 
wyd, w Warszawie. 09-3 


U paszport niemiecki fa- 
milijny, wyd. w bodai i 
metrykę urodzenia. 

* 420—B 


gat yit Chaskiel zgubił 
paszport niemiecki, 
wydany w Łodzi, 58—5 
andler Zysel zgubił 

paszport niemiecki, 
wydany w Łodzi, 61—3 
Tło Janina zgubiła 

dowód osobisty tym- 
czasowy, wydany w.Czę- 


Bi kartę węglową. 503-1 | stochowie, 82—3 
ję tęlman Salomon zgu- Trom Józef zgub. kar- 
* bił paszport niemiecki, | | tę weglowy.  523—1 


jjęaniac Leon zgub, pa- 
sznort rosyjski, wydany 


wyd.w Warszawie, 511-% 
jąscbie Marta zgub, pa» 

szport niemiecki, wy- 
dany w Łodzi. b40—3 


jysk Hersz zqub. pasz- 


czyoki. 


i: Juljan vel Juda 
Lajb zgub. unaszport 


ort niemiecki, wyd, 

w Brzezinach. 72—3 | niemiecki, wyd. w Łodzi. 
A? zgub, Bo ALN „R 
polski, wyd. w Łasku =; 

, BAS Wo uwicz Juda zgubił 


kartę węglową. 508-1 


yoman Markus zgubit 
paszport (familijny) 
u'emiecki, wydany w Ło- 
dzi. b00—2 


BIM-B0 


pawlak Franciszek zgub, 

tymczasowy dowód o- 

sobisty, wyd. w Łodzi. 
63—3 


qe Chaim zgubił pasz- 
port niemiecki, wyda- 
ny w Łodzi. 440-3 
peter Aron zgub. pasz- 

port niemiecki M 8290, 
wydany w Łodzi, 44—3 


0531—1 


oz Akc. Reklama | 


w gm. Piątek, pow. łę- 
520—3 |- 


Hykwintny Manicure 
tylko 
Andrzeja Aż i. 
Fryzjerski zakład ,, jaraai 


9512—1 


Chustki 


12/4 po mk, *40— I 120,— 
oraz 0/4 b, tanio 


u p. SZMALEWICZA 
Południowa R i 
JA f 


dnia 19 i 20-gó V. 


w „SGALI” 


657—1) 


JJ pderbanm Chaja zgne= 
biła paszport niemiec 
ki, wyd. w Łodzi, 556-3 
Wajpsarten Abram zgnb. 

paszport niemiecki 
wyd. w Brzezinach. 91-9 


5 berberg Chaim Teek 
zgubił legitym, chle- 
bową na 10 osób, oram 
kartę węglową. 499—t 


J*5inety paszporty mie- 
mieckie, na imię Marji! 
Cygielmsanówny I Julijana 
Cygielmana, wyd. w Ło- 
dzi, 534—8 


e=- 


— 


arzewska Sala zgubiła 
paszp, niemiecki, wy- 
dany w Łodzi. 548—8 


—— - — 


arzewski Chaim Lafb 
zgubił paszport polski, 
wydany w Łodzi, 547—3 


saturzystka poszukuje 
* kondycji na wieś na 
lato. Wiadomość: Pańska 
X 12, m. 7. 64—8 


Z dniem dzisiejszym, po 
gruntownem odświeżeniu 


: HOTEL : 
FRANCUSKI 


Andrzeja 6. 


Poleca się Sz. Publicz: 
ności, 9535—3 


dnia 19 i 20-go V. 


W „ŚGALI 


J fen. za wyraz, najmniej, 


W. dzakasgk „(Asa Polakiego* RKiotskowaka. 85 


